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"Mistrzowie" kierownicy

Fot. St. Celoch

Kolejny wypadek z udziałem 
rosyjskiego kierowcy. W niedzielę 
kierowca wołgi jadąc z nadmierną 
prędkością ul. Jaworzyńską usiłował 
skręcić w ul. 1-Maja. Efekt tego 
manewru był do przewidzenia. Kie­
rowca nie wyrobiłzakrętu i samocho­
dem uderzył w sygnalizator świetlny.

Wołga rozbita, sygnalizator znisz­
czony. Mamy więc kolejny przypadek 
udowadniający umiejętności kiero­
wania pojazdami przez ob. ZSRR. 
Jak długo jeszcze nasza policja 
będzie bezradna wobec rosyjskich 
piratów drogowych?

RING WOLNY

Najjaśniejszy szlag trafił służbę 
zdrowia.
Szlag trafia oświatę, kulturę i tu­
rystykę.
Szlag trafi pozostałą część budżetówki, 
przy okazji cały przemysł i rolnictwo.

Radni i samorządni mają się 
dobrze. Nieźle trzyma się policja i 
wojsko. Coraz lepiej czują się byli 
właściciele. Zwrócone im zostanie z 
nawiązką wszystko to, co stracili przed 
50 laty.

Najlepiej ma się pan prezydent 
RP. W coraz szybszym tempie 
podróżuje po świecie. Wszystkim 
rozmówcom rozdaje srebrne i złote 
medale zje swoim wizerunkiem. Cena 
najkosztowniejszego z nich to 40 min 
zł.

Na świeczniku jest byczo.
Grzegorzu Dyndało - ciebie 

straszą dziurą budżetową. No i dobrze, 
sam lego chciałeś. Niech i ciebie 
szlag trafi.

FIGHTER

KAIN 
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W trakcie zabawy tanecznej w 
Spalonej doszło w sobotnią noc do 
awantury i bijatyki między dwoma 
braćmi - Dariuszem i Zbigniewem F. 
Prawdopodobnie poszło o dziew­
czynę. Zbigniew uderzył brata rurką 
metalową, ten w odpowiedzi użył 
noża sprężynowego. 25-letni Zbig­
niew z na pół przeciętą wątrobą 
został natychmiast przewieziony do 
szpitala chirurgicznego w Legnicy. 
Jego stan, mimo szybkiej operacji 
jest bardzo ciężki. Lekarze nie dają 
praktycznie żadnych szans przeżycia.

Dariusz, po wytrzeźwieniu, 
wpadł w głęboką rozpacz. Chciał 
popełnić samobójstwo. Decyzją Pro­
kuratora został osadzony w więzien­
nym szpitalu.

Tak rozegrała się na naszych 
oczach kolejna rodzinna tragedia.

Sprawa 
agentów SB

Zamieszczony w piątkowym 
wydaniu Gazety tekst pt. "Kto 
Współpracował ze Służbą Bezpie­
czeństwa" wywołał znaczne zaintere­
sowanie. Odebraliśmy w tej sprawie 
kilkanaście telefonów, kilka osób 
przyszło do redakcji, jedna osoba 
przyniosła list, którego fragment 
publikujemy poniżej. Zdecydowana 
większość naszych rozmówców po­
parła nasz postulat, aby wykaz kon­
fidentów SB opublikować. Były też 
opinie, że w ten sposób wyrządzimy 
wiele krzywdy tym, którzy współ­
pracować z SB, po prostu, musieli. 
Sprawa jest poważna.

Czekamy na dalsze listy i opinie 
w tej sprawie. Gwarantujemy anoni­
mowość.

_. Jako Legniczanin od 1945 
roku, znam wielu informatorów, 
współpracowników czy konfidentów i 
tych z bardzo dawnych czasów (cie­
szących się dziś szacunkiem i zasłu­
żoną emeryturą) jak i tych później­
szych, którzy aktualny swój życiorys 
zaczynają od 1980 roku. Jeśli tych 
pierwszych można by, ostatecznie zos­
tawić w spokoju (wiek, skleroza, 
przedawnienie) to tych drugich - ko­
niecznie ujawnić. Szybko się bowiem 
przefarbowali, wielu zajmuje wysokie 
stanowiska i z neoficką nadgorli­
wością służy władzy, mając na 
względzie wyłącznie własne korzyści.

Należy ujawnić całą prawdę. Bo 
półprawdy jak i półśrodki zawsze 
wyrządzają wiele szkody. Trzeba za­
tem w interesie społecznym podać do 
publicznej wiadomości nazwiska 
umieszczone w spoczywających w 
sejfach teczkach.

 M.H.

Kultura w internatach

W ubiegły czwartek Młodzieżo­
wy Dom Kultury, przy współudziale 
Kuratorium Oświaty i Wychowania, 
zorganizował XIII Międzyinterna- 
ckic Prezentacje Dorobku Kultural­
nego, Legnica'9L Mieszkańcy inter­
natów urządzili pokaz prac plasty­
cznych, których tematem był Dolny 
Śląsk, rywalizowali w konkursie recy­
tatorskim poezji współczesnej. Roz­
śmieszali się nawzajem fraszkami o 
życiu internackim i słuchali muzyki.

Z kronikarskiego obowiązku 
podajemy, że zwyciężył internat Stu­
dium Nauczycielskiego w Głogowie.

| Z KRAJU I ZE ŚWIATA |

- Zakończyła obrady Rada Mi­
nistrów. Zdecydowanie przeciwsta­
wiono się rozszerzeniu możliwości 
wcześniejszego przechodzenia na 
emerytury: łączenia emerytur z 
pracą.
- Minister - Szef Centralnego Urzędu 
planowania J. Eysmontt przedstawił 
prognozy gospodarcze na bieżący 
rok. Dochód narodowy i produkcja 
przemysłowa mają spaść 5-6 proc. 
Deficyt handlu zagranicznego wy­
niesie 2 mld USD. Inflacja osiągnie 
90 proc, płace realne spadną o 6-8 
proc., liczba bezrdbotnych zbliży się 
do 2 min. Luka budżetowa dojdzie 
do 20 bln zł.
- Nowy pomnik stanie w Warszawie. 
We wrześniu 1992 r. na PI. Jana 
Henryka Dąbrowskiego zostanie od­
słonięty "Pomnik - poległym i pomor­
dowanym na Wschodzie”.
- Rząd Japoni zamrozi na dwa lata 
udzielanie nowych pożyczek Polsce. 

Ma to zniechęcić inne państwa do 
występowania z żądaniami anulowa­
nia długów.
- Francja zażądała zwołania po­
siedzenia 5 wielkich mocarstw repre­
zentowanych w Radzie Bezpieczeń­
stwa ONZ w celu omówienia sytuacji 
w Iraku.
- ONZ ocenia, że około 1,8 Ira­
kijczyków opuściło w wyniku wojny 
domowej swoje domy, uchodząc do 
Turcji bądź Iranu.
- W Watykanie poinformowano, że w 
czwartek zostanie ogłoszona dzie­
siąta encyklika za pontyfikatu Jana 
Pawia II.
- Diego Maradona został aresztowa­
ny w Buenos Aires pod zarzutem 
przemytu kokainy.
- Siły prawicowe, w szczególności 
bawarskiej CSU domagają się pełnej 
jawności i dostępu do prac trakta­
towych prowadzonych z Polską i 
Czecho-Słowacją.

Z PLACU SŁOWIAŃSKIEGO
Wojewoda Legnicki, Andrzej 

Glapiński, powrócił z trzydniowego 
pobytu w ZSRR. Przebywając w ob­
wodzie Swierdłowskim, spotkał się 
z I Zastępcą Przewodniczącego 
Obwodu Siergiejem WOZD-

WIZGIENSKIM oraz z przedsta­
wicielami zakładów pracy.

Rozmowy dotyczyły nawiązania 
współpracy gospodarczej i wymiany 
towarowej, między naszym woje­
wództwem, a obwodem swierdło­
wskim.

SWASTYKI 
W KPN

Działacze legnickiego oddziału 
Konfederacji Polski Niepodległej 
przygotowują transparenty, na któ­
rych umieszczone są., swastyki. Nie 
chcą przyjąć do wiadomości, że 
używanie symboli faszyzmu jest 
prawem zabronione. Twierdzą, iż 
zrezygnują z nich, jeśli prawo uzna,

że przestępstwem jest również 
eksponowanie sierpa i miota.

Nie znam dokładnie ideologii 
partii Leszka Moczulskiego, lecz 
sądzę, iż nigdy nie zaakceptowałby 
tego rodzaju propagandy. Mam poza 
tym wrażenie, że nie o działalność 
partyjną chodzi, a o kolejną "za­
dymę". W siedzibie KPN-u, przy 
malowaniu sztandaru zastałem bo­
wiem trzech nieletnich "ideowców”.

Czy przywódcy partyjni zdają 
sobie sprawę z tego, co dzieje się w ich 
terenowych lokalach? .

rys. H. SAWKA 



Z SĄDOWEJ SALI
To byt jeden z wiciu policyjnych 

patroli. Funkcjonariusze obserwo­
wali ulicę Sicrocińską., gdy nagle 
dwóch mężczyzn podeszło pewnym 
krokiem do muru okalającego za­
kłady mięsne. Przerzucili przezeń 
jakiś pakunek, a potem sami prze­
szli na drugą strofię ogrodzenia. 
Minęło pół godziny, gdy sytuacja 
powtórzyła się, ale w odwrotnej 
kolejności. Najpierw ponad murem 
przerzucono pełny plecak, a potem 
przeszło dwóch mężczyzn.

Nie spodziewając się żadnego 
zagrożenia ruszyli w kierunku ul. 
Masarskiej. Tam, obok garaży zos­
tał zatrzymany Krzysztof K., drugi 
mężczyzna ucickł. W jego plecaku 
znaleziono 30 kg mięsa. Początko­
wo Krzysztof K stawiał opór, ale gdy 
okazało się, że nie jest w stanic się 
wyrwać - zrezygnował. Podczas prze­
słuchania zeznał, że drugim męż­
czyzną był Jacek Sz.

Obaj mężczyźni pracowali w 
Legnickich Zakładach Mięsnych. 
Znali doskonale swoją firmę i po­

stanowili dorobić do niezbyt wyso­
kich pensji. Sposób byt prosty, w 
czasie pracy wynosili mięso i chowa­
li je w umówionym miejscu. Potem 
"czyści" przekraczali bramę, a po łup 
wracali wieczorem.

W czasie śledztwa udowod­
niono obu podejrzanym kradzież 
ponad 230 kilogramów mięsa, war­
tości 7.139 tys. zł. Swój łup wynosili 
przez trzy miesiące i sprzedawali go 
sąsiadom i znajomym. Krzysztof K i 
Jacek Sz. przyznali się do zarzuca­
nych im czynów. Co więcej oświad­
czyli, że ich odbiorcy "mogli wiedzieć, 
że mięso jest kradzione, gdyż brali za 
nic tylko połowę ceny".

Zgodnie z naszym prawem 
karnym przed legnickim sądem sta­
nęli nie tylko sprawcy kradzieży, ale 
także osoby kupujące od nich mięso. 
Podczas śledztwa udało się ustalić 
pięciu odbiorców. Kupowali oni, w 
ciągu trzech miesięcy, od 100 do 5 
kilogramów mięsa. Wspólnie zasiedli 
na ławie oskarżonych.

(Iex)

Co to jest

Nie wszyscy wiedzą, że w wyni­
ku różnych zmian organizacyjnych, 
zlikwidowano między innymi Biuro 
Dokumentacji Zabytków. Placówka 
ta współpracowała z Wojewódzkim 
Konserwatorem Zabytków w zakre­
sie zbierania wszelkich informacji o 
obiektach zabytkowych, znajdują­
cych się na terenie województwa leg­
nickiego. Była więc jakby naukowym 
zapleczem konserwatorskich inter­
wencji. Jednak autonomicznym, po­
siadała bowiem odrębne kierow­
nictwo, administrację i finanse. Te 
ostatnie pozwalały na zamawianie 
studiów historyczno-urbanistycz- 
nych, kart zabytków ruchomych, 
nieruchomych, cmentarzy, parków, 
alei i uprawianie innych turm 
działalności.

Od 1 stycznia br. na miejscu 
BDZ pojawił się Oddział Woje­
wódzki Państwowej Służby Ochrony 
Zabytków, podległy bezpośrednio 
Ministerstwu Kultury i Sztuki. 
Wchłonął on i Biuro Dokumentacji 
Zabytków i Wojewódzkiego Konser­
watora Zabytków, który teraz stanął 
na czele nowej jednostki w chara-

PSOZ?
kterze dyrektora, choć nazwa 
stanowiska pozostała.

PSOZ jest firmą o nieco od­
miennej strukturze niż poprzednia. 
Główny nacisk kładzie się teraz na in­
terwencje w terenie, sprawy budo­
wlane, prawno - własnościowe, itd. 
Stąd nawet nazwy stanowisk uległy 
zmianie; nie ma już kustoszy, kon­
serwatorów, tylko: inspektor d/s 
zabytków ruchomych, nierucho­
mych, archeologicznych, spraw mu­
zealnych.

Przy okazji warto zaznaczyć, że 
likwidacji ulega Ośrodek Archeol­
ogiczno-Konserwatorski przy Mu­
zeum w Głogowie, który dotąd zaj­
mował się archeologią w wojewódz­
twie. Jego funkcję przejmie również 
PSOZ.

Żałować tylko wypada, że nowa 
struktura spycha sprawy dokumen­
tacji na plan dalszy. Jest to związane 
z innym rodzajem finansowania. Na 
działalność dokumentacyjną PSOZ 
nie ma pieniędzy. Powinno je mieć 
województwo. Ale czy ono zlituje się 
nad zabytkami?

Dorota Bocheńska

W OBIEKTYWIE MIECZYSŁAWA PAWEŁKA

1958 - Zamek - wieża Św. Jadwigi 

Na piechotę

Legnica toleruje prowincję. 
Granice tej tolerancji kurczą się. 
Przykładem tego może być komu­
nikacja ze Złotoryją. Miały być 
pociągi do zielonego zagłębia, do 
płuc województwa, a nawet dalej 
- w Góiy Izerskie, w Kotlinę 
Jeleniogórską. Miały być...

Z rozkładów jazdy PKP zma­
zano pociąg o 1.50 do Złotoryi, 
odczekano trochę, by następnym 
mażnięcicm pozbawić możliwości 
wyjazdu z Legnicy o 22.40.

Jeszcze tylko dzięki WPK mo­
żna grzecznie przed ciszą nocną wy­
jechać o 21.40. Potem na piechotę.

st

W co się bawić?
Pytał całą Polskę w swojej pio­

sence Wojciech Młynarski. On 
odpowiedzi nie znalazł, ale wielu 
innych tak.

Zadzwonił do nas zdenerwo­
wany Czytelnik, który w słowach 
pełnych oburzenia przedstawił pra­
cę Komisji Lekarskiej funkcjonu­
jącej w PZU, przy ul. PowstańcówŚl. 
Z jego opisu wynika, że ludzie 
oczekują tam na załatwienie swoich 
spraw w warunkach urągających 
podstawowym zasadom grzeczności. 
Jedna ławka, prawdopodobnie wy­
pożyczona z sali gimnastycznej, nie 
może pomieścić wszystkich chęt­
nych. Najgorzej wychodzą na tym 
dzieci i osoby w podeszłym wieku. 
Godziny przyjęć lekarza - ruchome, 
tzn. on je ustala, przykrawając do 
swoich potrzeb. Pan doktor miał 
przyjść o godz. 13.00, pojawił się 
około 13.30. Oczekującym, zniecier­
pliwionym ludziom nic miał nic do 
powiedzenia, ani dzień dobry, ani 
przepraszam...

Panic obsługujące z ramienia 
PZU Komisję Lekarską uważają, że 
tak być powinno. Bo przecież tak 
było zawsze...

PZU pozostaje nadal w czo­
łówce instytucji, o które jakiekol­
wiek reformy obijają się jak groch 
o ścianę. Wszystkie wysiłki i przed­
siębiorczość kierowane są w stro­
nę wyciągnięcia pieniędzy z na­
szych kieszeni. A kiedy dochodzi do 
odwrotnej sytuacji, to biada po­
trzebującemu. Formalności, utrud­
nienia, kamienie rzucone pod nogi... 
Ot, normalka.

I co, potrafią się w Legnicy 
bawić???

(h)

Po Skórczewskiego do 
Muzeum

750 rocznica bitwy pod Ix- 
gnicą, zainspirowała twórczo jed­
nego z najzdolniejszych grafików 
Krzysztofa Witolda Skórczewskie­
go. W legnickim Muzeum można 
kupić miedzioryty artysty zjego wi­
zją bitwy legnickiej.

Krzysztof W. Skórczcwski uro­
dził się w Krakowie w 1947 roku, 
studiował w Akademii Sztuk 
Pięknych w Krakowie /1965-1971/ 
oraz Królewskiej Wyższej Szkole 
Artystycznej w Sztokholmie /1976/. 
Zajmuje się malarstwem i grafiką. 
Od roku 1971 wielokrotnie ucze­
stniczył w wystawach sztuki polskiej 
w krajach Europy, Afryki, Australii 
i USA. Pierwsze prace, za które 
zdobył wyróżnienie to linoryty, lecz 
już od 1976 roku powstają 
miedzioryty i ta właśnie technika 
stała się pasją i żywiołem artysty. 
Słowo "żywioł" wydajc się nader 
adekwatne w odniesieniu do sztuki 
Skórczewskiego, która jest przepo­
jona dynamizmem metaforycznych 
postaci przedstawionych w nie­
ustającym ruchu. Wszystko to od­
dane jest w sposób precyzyjny, 
właściwy miedziorytowi - tworząc 
świat absolutnie niezwykły

Bezkrólewie
Dziwne losy przeżywa ostatnio 

legnicki WDK Po odejściu dyrek­
tora Tadeusza Łunkiewicza ster 
władzy przejęła A, Kotowicz. Na 
dyrektorskim stanowisku wytrzy­
mała niespełna trzy miesiące. Złożyła 
rezygnację i zachorowała. Tak więc 
w przededniu najważniejszych im­
prez roku (Satyrykon, Legnica Can- 
tat, spotkanie zespołów folklorys­
tycznych) w szacownej instytucji 
zapanowało prawdziwe bezkróle­
wie.

Na co czekają?

Obchody upamiętniające 750. 
rocznicę bitwy zTatarami przeszły do 
historii. Zapomnieli o tym fakcie ich 
organizatorzy. To dobrze, że w Ryn­
ku ustawiono okazałe plansze z oko­
licznościowym plakatem i szcze­
gółowym wykazem imprez. Bardzo 
źle, że nikt nie pomyślał o usunięciu 
afiszy i zastąpieniu ich czymś aktu­
alnym i atrakcyjnym. Czyżby Leg­
nickie Centrum Kultury postanowiło 
poczekać do następnej, okrągłej 
rocznicy?

(mar)

Czy wiecie, że...
Zaskakujące są losy Żydów 

osiedlających się w Legnicy. Już 
w 1317 roku kronikarze odnotowa­
li, że nad Czarną Wodą powstaje 
osiedle żydowskie. W tym samym 
roku gmina kupuje od miasta część 
młyna. Po siedemnastu latach Ży­
dzi osiedlają się pod Zamkiem. 
Wówczas powstaje także oddzielny 
cmentarz, z którego książę Wacław 
w 1345 roku pozwala zabrać ka­
mienic. Są one potrzebne do bu­
dowy miejskich murów.

W 1430 roku w pożarze ginie 
wiciu Żydów, a ich dobytek ulega 
zniszczeniu. Nie był to przypadkowy 
zbieg okoliczności, gdyż władze mias­
ta nie pozwoliły na odbudowanie 
posesji. Co więcej, w dwa lata później 
rozebrano kilka następnych budyn­
ków żydowskich podczas przebu­
dowy wejścia do Zamku. Stale się tak 
mimo 3 tys. guldenów jakie wpłaciła 
gmina żydowska w Legnicy na obro­
nę przed husytami i wsparcie 
biednych.

W 1446 roku rozpoczyna się ru­
gowanie Żydów z miasta. W rok 
później księżna Elżbieta "za straty 
przysporzone jej oraz jej mał­
żonkowi" wypędza ich z miasta. 
Wyjątek czyni jedynie dla dwóch 
najzamożniejszych. Mieszczanie zaj 
mują ulicę Żydowską i rozbiera­
ją stojącą tam synagogę i szkołę. 
Za to zostają oskarżeni o kradzież.

Dokumenty wrocławskiego ra­
binatu odnotowują fakt oddania 
przez legniczan "skarbów i pienię­
dzy" pochodzących z legnickiej syna­
gogi. Stało się tak jednak dopiero 
po czterech latach starań. Spokój nie 
trwał jednak długo, gdyż w 1452 
roku, pod wpływem poglądów Jana 
Kapistrana, doszło do kolejnego po­
gromu. Podczas podpalania żydow­
skich domów mieszczanie tak się 
zapamiętali, że puścili z dymem część 
miasta.

(a.K)

ZAPACH 
PRYWATYZACJI

W zakładach KGHM ukazał się 
pierwszy numer Biuletynu Specjal­
nego "Przekształcenia Prywatyzacji". 
Pismo przeznaczono do użytku wew­
nętrznego i chyba w związku z tym 
jest bezcenne (tzn. nic ma wy­
drukowanej ceny) i anonimowe 
(zainteresowani i tak wiedzą, co kto 
napisał).

Zgodnie z ostatnim życzeniem 
redakcji "Polskiej Miedzi" nowe 
wydawnictwo zajęło jej miejsce 
(podobno nic jest to ostatnie słowo 
wydawcy). Nakład niewysoki, ale zło­
śliwi twierdzą, że nic trzeba 1° 
powiększać. W sprywatyzowanym 
Kombinacie starczy' dla większości 
zatrudnionych. Zgodnie z kolejnym 
życzeniem rozwiązanej redakcji, 
wydawnictwo wydrukowano ”3 
dobrym papierze.

Zdumionym niezwykłym zapa 
chcm wydzielanym przez biuletyn 
wyjaśniamy, że nic ma powodów 
zdziwienia. To zapach prywatyżacJ1,

PS. Poza tym wydajc się, że 
dnie z życzeniem redakcji, będzie11 
specjalistyczny informator dla zam- 
tercsowanych problematyką p0 

watyzacji KGHM.
(ren)

Z poważaniem, 
JózefM. 

(nazwisko i adres do wiadomości 
Redakcji)

^Ogłoszenia drobne)

- Żaluzje. Montaż - Produkcja, 
tel.258-59.

listy
Jest prawdziwą przyjdź, 

dla Starego legniczanina móc J 
bywać w kiosku czy sklepie wlał' 
gazetę lokalną, adresowaną do 
go, bo informującą go o codziennymi 
sprawach jego miasta oraz różnZfr 
problemach bardziej lub mniej wą 
nych, o których nie miałby pojęj 
gdyż inne gazety okręgowe nie mol 
przeznaczać zbyt wiele miejsca 
sprawy dotyczące jednego miasta.

Chwała więc, że taki dziennik 
teraz wychodzi i mam nadzieję % 
po krótkim czasie uda mu ' & 
zwiększyć zarówno objętość, jak j 
- a może przede wszystkim ■ nakład 
czego serdecznie życzę Pomysh. 
dawcy, Redakcji i Czytelnikom.

Z lektury dotychczasowych 
numerów pragnę podkreślić, że ca. 
łośćprezentuje się bardzo korzyst. 
nie i wiele materiału zaliczyć można 
do klasy, której nie powstydziłyby się 
renomowane gazety o bardzo dużym 
doświadczeniu. Myślę więc, że nadej­
dzie wnet taki czas, że "Gazeta Leg­
nicka" ukazywać się będzie również 
w soboty w zwiększonej objętości 
i śmiało będzie mogła konkurował 
z innymi pismami wychodzącymi na 
tym rynku raz w tygodniu.

Sądzę także, iż niektóre pomy­
sły, jak "Pasztet z chrzanem", "Leg­
nica w obiektywie" i inne, znajdą swe 
rozwinięcie właśnie w wydaniach 
magazynowych, gdzie znajdą lepsze 
miejsce i warunki do rozszerzenia 
tematów.

Póki co, gratuluję i liczę na śmia­
ły podbój legnickiego rynku czytel­
niczego. W każdym razie życzę tego 
Panu Redaktorowi bardzo, bardzo 
serdecznie.

® GL
■JH&&



Pasztet z chrzanem

Oprowadzam państwa po leg­
nickich restauracjach, których wiele 
było w naszym mieście, a przecież 
gastronomia to nic tylko obiady, 
zakąski i dancingi. Legnica słynęła 
ze swoich wyrobów cukierniczych. 
Nie przesadzam. Każdy kto odwie­
dzał Legnicę czy to przypadkowo, czy 
w interesach, wyjeżdżał stąd z po­
kaźnym zapasem ciast i ciastek.

Najbardziej znana tuż po wojnie 
była cukiernia pana Baranowskiego. 
Dziś mieści się tam pseudo - kawiar­
nia W-Z. Jestem pewien, że ś.p. Ba­
ranowski straszyłby obecnych gospo­
darzy tego "lokalu", gdyby nie to, że 
zawsze był bardzo uprzejmym i ży­
czliwym człowiekiem.

Ulica Grodzka 70. Ten adres 
znają wszyscy starzy legniczanie. 
Włoch Ada Col przyrządzał tam 
najlepsze lody świata. Niestety, już 
w 1949 wyjechał do swojego rodzin­
nego kraju. Czyżby musiał?

Urocze cukierenki z białymi 
stolikami o marmurowych blatach, 
gdzie podawano ciasteczka - poe­
maty i prawdziwą, orzeźwiającą 
oranżadę. Nikt z prowadzących cu­
kiernię, nie starał się o koncesję na 
sprzedaż piwa, bo piwo i ciasto pasują 
do siebie jak pięść do nosa. Dziś 
"gastronomicy" starają się o zezwo­
lenie na prowadzenie lokalu tylko po 
to, aby raczyć w nim gości alkoholem.

Tam, gdzie teraz mieści się 
ZURIT, na Wrocławskiej, była ka­
wiarenka ze stolikami w ogródku. 
Pyszna kawa, prawdziwa herbata. To 
była specjalność zakładu. I komu to 
przeszkadzało? Ale zdaje się, że już 
kiedyś o to pytałem.

Czesław Dorocinkowski

A VA
HURT - nowe polskie CD 

m.in: DE MONO, MARTYNA 
JAKUBOWICZ, SOYKA, VOO 
VOO, KCIUK, T.LOVE, LOM­
BARD, JANERKA - (NOWY) 
Kasety magnetofonowe nagrane -

7,5 tys.
Kasety magnetofonowe nagrane 

(AGFA 60) - 9 tys.
Kontakt ul. Izerska (pasaż) 
godz.10-18
tel. 219-21 I wieczorem 
tel. grzecz. 232-801

KRÓTKO
- MONIKA DZIENISZE- 

WSKA I KAROLINA KUSTOSIK, 
uczestniczki sekcji plastycznej MDK, 
prowadzonej przez CELINĘ LISI­
CKĄ-zdobyły nagrody na Między­
narodowym Konkursie Rysunków 
Dziecięcych w Schwedt (Niemcy).

- Laureatami zorganizowanego 
przez MDK Konkursu Szkół Podsta­
wowych na temat Konstytucji 3 Maja 
zostali: JOANNA MISZKO - SP 
nr 2, OLA DECYK - SP nr 2, EWA 
HERMAN - SP nr 7, AGNIESZKA 
GUSS - SP nr 2 i DOMINIKA 
SOKOŁOWSKA - SP nr 7. Młodzi 
znawcy naszej historii proponują, 
aby imieniem Konstytucji 3 Maja 
nazwać jeden z placów Legnicy. 
Poddajemy tę propozycję władzom 
miasta pod rozwagę.

- Znany z udziału w głośnym 
swego czasu proteście głodowym 
przeciwko stacjonowaniu wojsk ra­
dzieckich w Legnicy MAREK ZA­
DROŻNY został zatrzymany przez 
radzieckich funcjonariuszy podczas 
malowania napisu na murze Kome­
ndy Garnizonu przy ul.Gwarncj. 
Przez kilka godzin przebywał-wbrew 
swojej woli - wzamkniętym budynku. 
Czy doszło do naruszenia prawa?

OBUWIE
importowane z Wioch, Hiszpanii i Niemiec oraz z 18 zakładów
obuwniczych z całego kraju, a także

KONFEKCJĘ
firmy "Bravoo" (po cenach zbytu)

oferuje nowo otwarta

HURTOWNIA
przy ul.Zlotoryjskiej, róg Hutników w godz. 8.00-16.00, tel. 287-10

ZAPRASZAMY!

SPRZEDAM tanio FIATA 125p- 
74r. na części lub całego oraz magne­
tofon SHARP na gwarancji (ko­
lumny odłączane), tel.282-66.

szenia drobne

W czwartek uczniowie Zasa­
dniczej Szkoły Budowlanej przy 
ul.Murarskiej pod płotem odgra­
dzającym szkolne podwórko, znaleźli 
plastikowy woreczek z ludzkim pal­
cem wśrodku. Młodzieńcy bawili się 
strasząc martwym organem koleża­
nki i nauczycielki. Ostatecznie, po 
interwencji pedagogów, ludzki palec 
wylądował w koszu na śmiecie.

Nie wiadomo w jaki sposób 
szczątki znalazły się na ulicy. Bliskość 
pogotowia ratunkowego z jednej, a 
szpitala chirurgicznego z drugiej 
strony budynku niczego nie wyjaśnia. 
W obu placówkach funkcjonują 
przecież specjalne systemy utyli- 
zowania amputowanych części ludz­
kiego ciała. Czyżby miała to być 
makabryczna pamiątka, którą chciał 
zatrzymać jakiś pacjent, i w drodze 
do domu zgubił?

(a.b.)

KRONIKA 
POLICYJNA

Miniony weekend przyniósł 24 
zdarzenia kryminalne, 3 wypadki 
drogowe, w tym 2 kolizje.

Z 26/27 bm. nieznani sprawcy 
włamali'się do wypożyczalni kaset 
video przy ul.Elżbiety 6. Skradli 500 
kaset magnetowidowych, 2 odtwa­
rzacze video "Sharp" oraz odzież. 
Straty właściciel ocenił na 90 min zł.

27.04 ok. godz 21.30 pod sklep 
nocny przy ul.Swierczewskiego pod­
jechał rowerem turysta z Wrocławia. 
W czasie zakupów zauważył, że jacyś 
ludzie zabierają postawiony przed 
drzwiami rower. Gdy wyszedł, kilku 
młodych ludzi zabrało mu jeszcze 
torbę zawierającą żywność, doku­
menty i 1 min zł. Wszystkie swoje 
straty ocenił na ok. 4 min zł.

28.04 między godz. 8.50-10.00 z 
niezamkniętego mieszkania przy ul. 
Mickiewicza N/N sprawcy skradli 
saszetkę z zawartością 3800 DM i 
200 tysięcy zł. oraz torbę turystyczną, 
zawierającą 2 odtwarzacze vidco. 
Straty oceniono na około 27 min zł

O pechu może mówićTcrcsa K. 
Z parkingu przy ul.św Piotra i Pawia 
skradziono jej samochód nysa, o nu­
merach rej. LGB - 3051. Straty 28 
min zł.

W dniu 28 kwietnia odnotowa­
no nagły zgon Bogusława J, lat 41, 
zam. przy ul.Wrocławskicj. Wyklu­
czono działanie osób trzecich.

LEGNICKA GIEŁDA

Samochody (ceny wywoławcze): 
Przeważały stare roczniki: fiat 126p 
(78 r. - 6,5 min zł, 83 r. -10,5 min zł), 
fiat 125p (81 r. -14 min zł), ford sier­
ra 86 r. - 65,5 min zł), audi 80 (88 r.- 
130 min zł), VW passat (88 r. - 80 
min zł)
Delikatesy:
Duży wybór. Banany -13,5-14 tys. zł, 
pomarańcze 8,8-10 tys. zł, cytryny 
10-11 tys. zł, kiwi 2,5 tys. szt., pomi­
dory 32-33 tys. zł, ogórki -15 tys. zł. 
Sprzęt RTV
magnetowidy: Sharp 3,4-3,6 min zł, 
Aka - 5 min, radiomagnetofony 270- 
310 tys. zł.
Wódkę od Rosjan można było nabyć 
za 30 tys. zł.

Zaczęło się od nieprzyjemnego 
incydentu, jaki miał miejsce w wy­
pożyczalni kaset wideo na ul. Krucz­
kowskiego z udziałem jednego z na­
szych dziennikarzy. Nasz kolega 
dowiedział się, że nie może wypoży­
czyć kasety gdyż... figu ruje na czarnej 
liście. Sprawa się wyjaśniła, a w ra­
mach przeprosin pan Jan Bogner 
zdradził nam szczegóły powstania 
czarnej listy:

- Kilka dni temu właściciele leg­
nickich wypożyczalni kaset posta­
nowili się zorganizować w celu prze­
ciwdziałania pladze kradzieży kaset. 
Był obecny prokurator. Efektem te­
go spotkania było powstanie czarnej 
listy osób, które mają na koncie 
kradzieże kaset w naszych wypo­
życzalniach.

No i publikujemy, żeby było 
wstyd. Dodajmy, że w czterech 
przypadkach toczy się już postępo­
wanie prokuratorskie...

Piotr Bartłomiejczyk, 
Tomasz Binkowski, Ro­
bert Dziudzik, Kazimierz 
Faber, Mariusz Gorgoń, 
Stanisław Gortych, Lucy­
na Kiernicka, Piotr Kozak, 
Jolanta Kubicka, Janusz 
Leszczyński, Janusz Lur- 
ka, Teresa Łozińska, Ma­
rek Maciejewski, Leszek 
Majdanik, Zbigniew Ma­
tyja, Jerzy Motas, Ryszard 
Reguła, Piotr Skoła, Ja­
nusz Trajewski, Robert 
Turalik, Dariusz Wigs.

Jak wiadomo przeciętna cena 
oryginalnej kasety wynosi 300 ty­
sięcy. Na targowisku taką samą, tyle 
że kradzioną można kupić za 40-50 
patyków. Nic więc dziwnego, że w 
wypożyczalni pana Bogncra w ciągu 
miesiąca zniknęło 19 kaset...

(ton)

tv
29 Kwietnia 1991 r. 

Poniedziałek
Wsch.Sł. 4.10 Wsch.Ks. 20.16 
Zach. SI. 18.57 Zach. Ks, 3.43

Imieniny
Hugona, Piotra, Roberta

POGODA

Bez większych zmian. Temperatura 
w nocy i rano 3-5°C, maksymalna 
w dzień 17°C. Wiatry słabe, z kie­
runku południowego. Ciśnienie sta­
łe, z niewielką tendencją wzrostową. 
Nadal możliwość przelotnych opa­
dów.

Program I

13.25 Aktualności Telegazety
13.30 -15.55 Telewizja edukacyjna
13.30 Spotkanie z literaturą
14.05 Agroszkoła
14.30 Język francuski
IS.OSTelewizja edukacyjna zaprasza
15.30 Uniwersytet nauczycielski
15.55 Program dnia
16.00 Wiadomości popołudniowe
16.10 Video-Top
16.20 Luz
17.15 Teleexpress
17.35 Encyklopedia II wojny świa­

towej
18.00 10 minut
18.10 Kupić nie kupić - pr. publ.
18.30 Alf (7) - serial USA
18.55 Świat w oczach Lema - cena 

postępu
19.15 Dobranoc: Przygody Bolka i 

Lolka
19.30 Wiadomości
20.05 Teatr Telewizji - Maria Nur- 

kowska - "Przerwa w podróży"
21.35 W Sejmie i Senacie
21.55 Ring - recital Bryan'a Duncans
22.25 Wiadomości wieczorne
22.40 Międzynarodowy dzień tańca. 

Polski Teatr Tańca "Mozart A 
Piacere"

Program II

15.25 Powitanie
15.30 Narodziny galerii - film dok.
16.10 Z wiatrem i pod wiatr
16.30 Widziane z Gdańska
16.45 W Hołdzie pamięci Wacława 

Niżyńskiego - pr. baletowy
17.30 Kusza - serial USA
18.00 Fakty
18.30 Przegląd kronik
19.00 Ojczyzna - polszczyzna
19.15 Dwójka proponuje
19.30 Kcvin Kenner - najlepszy na 

konkursie - reportaż
20.00 Auto - Moto Fan Klub
20.30 Bez emocji - pornografia
21.30 Panorama dnia
21.45 Sport
21.55 Alchemik Sendivius -serial TP
22.40 Lapidarium Wileńskie (cmen­

tarz Polski na Rossie) - film 
dok.

23.05 Rozmowy o cierpieniu
23.20 CNN

Wtorek
30.04

Program I

8.00 Dzień dobry
9.00 Wiadomości
9.10 Domowe przedszkole
9.35 To się może zdarzyć

10.00 Rashomon - film fab. jap.
11.55 Aktualności telegazety

Program II

7.55 -11.00 TV Śniadaniowa
7.55 Powitanie
8.00 CNN
8.10 Ulica Sezamkowa
9.10 Santa Barbara - serial USA

10.00 CNN
10.15 Magazyn TV Śniadaniowej

INFORMATOR
Pogotowie ratunkowe -999
Straż Pożarna -998
Policja -997
Pogotowie Gazowe 
Pogotowie

-992

Wodno-Kanalizacyjne -993
Pogotowie Energetyczne -991
Pomoc Drogowa -981

Informacja PKP -910
Informacja PKS -936
Informacja WPK - 237-58
Informacja Celna 
Informacja

-208-63

Służby Zdrowia 
Informacja

-23-177

Turystyczna P LI K - 23-327
Informacja Orbis
Informacja WPGT

-22-923

Piast Tourist -23-982
Biuro Zakwaterowań -28-192
Informacja Usługowa - 22-274

SZPITALE

Ginekologiczno-położniczy ulJa- 
worzyńska, pomoc doraźna dla dzieci 
ul.Iwaszkiewicza, oddziały wewnę­
trzne ul.Reymonta, oddział zakaźny 
ul.Nowotki. Ostry dyżur chirur­
giczny, szpital przy ul.Murarskiej.

APTEKI

Dyżur pełni apteka przy ul. 
Złotoryjskiej, tel.257-72.

KURSY WALUT
Legnica 29.04.1991 g.9.00

USD DM
NBP 9310/9690 5317/5535
PKO 9400/9500 5400/5570
Kantor
Lenina 14 9400/9470 5460/5530
Targo­
wisko 9400/9470 5460/5530

Fraszka dnia
Nie trzeba na widokową drapać się 
wieżę,
ażeby zobaczyć, że kultura leży...

Dajcie piwa...
Od wielu lat starszy wiekiem 

mężczyzna popisuje się swoimi 
uzdolnieniami sportowego sprawo­
zdawcy radiowego. Czyni to od czasu 
doczasu na meczach piłkarzyMiedzi. 
Ostatnio dał o sobie znać w restau­
racji "Adria". Piwoszom zaoferował 
zrelacjonowanie pamiętnego poje­
dynku na pięści podczas rzymskiej 
Olimpiady 1960, Pietrzykowski- 
Clay. Nie mogliśmy jednak wysłu­
chać całej relacji, gdyż w trakcie 
pierwszej rundy ("komentator") na­
gle przerwał i krzyknął:

- Dajcie piwa, to dowiecie się jak 
było dalej?

Ponieważ nikt nie zareagował, 
obrażony "komentator" wykrzyknął 
kilka niecenzuralnych słów i demon­
stracyjnie opuścił lokal. Ku zado­
woleniu klientów i personelu.

(mar)



Coraz bliżej ekstraklasy

Miedź - Ostrwią 3:0 (1:0). Bramki: 
Baziukw 12 minucie, Prokop w 59 
i Gierejkiewicz w 90. Sędziował 
Krzysztof Witkowski z Opola. Wi­
dzów 5 tysięcy.

Drugą połowę "miedzianka 
zaczęła chaotycznie i omal nie doszło 
wówczas do wyrównania. Po rzucie 
rożnym, ostrowianin Marek 
Chatliński strzelał z boiska, lecz

Miedź grała w składzie: Darek Płaczkiewicz nie dał się
Płaczkiewicz, Cymbała (od 70 min, 
Kochanek), Wojtkowski, Michalski, 
Pisz, Wójcik, Gierejkiewicz, Ciliński

zaskoczyć. Wkrótce znów musiał 
rzucić na szalę cały swój kunszt po 
uderzeniu ekslegniczanina Dariusza

(od 70 min. Gajdzis), Prokop, Ba- 
ziuk, Dyluś.

Przed meczem trener Jerzy 
Jastrzębowski przestrzegał przed 
nadmiernym optymizmem. - Ostro­
wa gra już o pietruszkę, my walczymy 
o ekstraklasę. Oni na luzie, my trochę 
spięci, zwłaszcza, że kibice oczekują 
wysokiego zwycięstwa.

Ostrożności nigdy za wiele, ale 
tym razem słowa trenera nie znalazły 
odzwierciedlenia na boisku. Piłkarze 
legniccy kontrolowali przebieg gry od 
pierwszego do ostatniego gwizdka 
sędziego. Wygrali 3:0, ale mogli 
znacznie wyżej. W końcówce spot­
kania świetnych sytuacji pod bramką 
gości nie wykorzystali Mirosław 
Prokop (strzelił zbyt lekko i obrońca 
wybił piłkę z linii bramkowej), Daniel 
Dyluś (nie trafił z 3 metrów!) i dwu-

Dąbrowskiego.

Potem sprawdziło się stare, pił­
karskie porzekadło, że niewykorzys­
tane sytuacje mszczą się. W 59 mi­
nucie, szybką akcję legnickiego 
zespołu skutecznie zakończył 
Prokop.

Mimo trzech goli i wielu dogo­
dnych sytuacji podbramkowych, 
mecz nie stal na wysokim poziomie. 
Ostrowa okazała się słabą drużyną 
wbrew buńczucznym zapowiedziom 
nie była w stanie sprostać rywalom. 
Jej spadek z drugiej ligi jest nie­
unikniony. A Miedź? Cóż, dosto­
sowała się do wymogów gości. Nie 
zabrakło więc tylko emocji. W każ­
dym razie, nasza drużyna zrobiła 
kolejny krok w drodze do 
ekstraklasy.

krotnie Bogdan Pisz (jego główki 
wspaniale obronił ostrowski bram­
karz Grzegorz Żmija). Ponadto 
Jarosław Gierejkiewicz nie wyko­
rzystał w 32 minucie rzutu karnego, 
podyktowanego za faul na szar­
żującym Dylusiu. Kapitan Miedzi 
zrehabilitowałsięjednakwpełniza tę 
wpadkę, strzelając w ostatniej mi­
nucie wspaniałego gola.

Serię bramek Miedzi rozpoczął 
Dariusz Baziuk. Po pięknej akcji 
Cezarego Michalskiego i Artura 
Wójcika ten drugi podał do "Małego" 
i ten nie zmarnował okazji. Potem 
była wspomniana już szansa na 
podwyższenie wyników z rzutu kar­
nego. Żmija obronił i kibice obeszli 
się smakiem...

Zapraszamy do zamieszczania ogło­
szeń i reklam na łamach Gazety Leg­
nickiej. Ceny promocyjne: ogłosze­
nia drobne - 2 tys. zł za słowo, ogło­
szenia ramkowe - 5 tys. zł za len?.

Gazeta Legnicka. Adres' redakcji: 
59-220 Legnica, ul.Chojnowska 76. 
Tel. 234-12. Redaktor naczelny: 
Witold Podedwomy. Wydawca: 
Wydawnictwo ALFA sp. z. o.o. Ind" 
390001678. Skład komputerowy: 
Ośrodek Informatyczny WUS. 
Druk: Spółdzielnia Papierniczo- 
Poligraficzna "Poligraf.

Wyniki 29 kolejki drugiej ligi: 
Miedź Legnica - Ostrovia 3:0, Zagłę­
bie Wałbrzych - Stilon 1:0, Widzew - 
Górnik Wałbrzych 2:0, Jagiellonia - 
Stal Stalowa Wola 1:0, Odra Wo­
dzisław - Resovia 1:1, Lechia Gdańsk 
- Polonia Bytom 2:1, Siarka - Hutnik 
1:1, Szombierki - Raków Często­
chowa 2:0, Stal Rzeszów - Korona 
Kielce 0:2, Gwardia Warszawa - Po­
goń Szczecin - mecz przełożony.

TABELA
1. Stal St. Wola 39 36-18
2. Stilon Gorzów 38 38-23
3. Jagiellonia 38 35-21
4. Widzew Łódź
5. Miedź Legnica
6. Raków
7. Polonia
8. Siarka
9. Korona
10. Lechia Gdańsk
11. Górnik W.
12. Stal Rzeszów
13. Resovia
14. Odra Wódz.
15. Szombierki
16. Zagłębie W.
17. Pogoń Szczecin
18. Gwardia
19. Hutnik
20. Ostrovia

36 46-22
35 42-26
33 36-29
31 39-29
30 34-33
29 23-31
27 36-35
27 27-27
27 34-38
27 25-32
26 32-38
26 26-33
26 16-23
23 35-37
22 30-39
18 24-45
18 18-53

(ton)

DOBRY MECZ

Miedź II Legnica - 
Chrobry II Głogów 

2:0 (1:0)

Bramki dla Miedzi: Bloch (13 
min.), Bąk (80 min. karny)

Miedź: P.Primel, W.Olejnik, 
W.Picrończyk, R.Nigbor (Koper 83 
min.), M.Popławski, W.Górski, J.Sit- 
ko, P.Przerywacz, J.Olejnik, P.Bąk, 
ICBloch.

Rezerwy Miedzi rozegrały 
wreszcie dobry mecz. Widocznie 
przykład pierwszej drużyny podziałał 
mobilizująco.

Kibice, którzy przyszli na to 
spotkanie mogą czuć się usatysfak­
cjonowani. Padly dwie bramki, było 
sporo ładnych akcji strzałów. Należy 
tylko sobie życzyć, aby takich spotkań 
było więcej.

Nie chcą biegać?
Wczoraj w legnickim parku 

odbył się wojewódzki półfinał sztafe­
towych biegów przełajowych szkół 
średnich. Organizatorami byli nau­
czyciele w.f. z legnickiego ZSE i 
ZSSam. Do finału, który rozegrany 
zostanie 8 maja również w Legnicy, 
kwalifikować się miały po cztery 
szkolne zespoły wśród dziewcząt i 
chłopców, ale... Dziewczęta wypełni­
ły normę. Na starcie stanęły "aż" 
cztery sztafety. Chłopcom się nie 
udało, wystartowały tylko trzy. Czy w 
szkołach nie chcą biegać, czy też 
nauczyciele "olali" imprezę? Ocze­
kujemy odpowiedzi na to pytanie od 
metodyków wychowania fizycznego. 
Wyniki: dziewczęta -1. LO Złotoryja 
(opiekun Stefan Rabenda), 2. ZSE 
Legnica (Jacek Włodarczyk), 3. LO 
Jawor, 4.1 LO Legnica. Chłopcy -1. 
ZSB Legnica (opiekun Eugeniusz 
Oleśkiewicz), 2. ZSSam (Kazimierz 
Niemietiuk), 3.1 LO Legnica.

Nie muszę dodawać, że wszyst­
kie, wymienione wyżej zespoły szta­
fetowe zakwalifikowały się do finału 
wojewódzkiego.

P-

Koszykarki Konfeksu 
za burtą

Po przegranym meczu- we 
własnej (?) hali koszykarkom leg­
nickiego Konfeksu odradzano wy­
jazd na rewanżowy pojedynek. Nikt 
nie chciał być świadkiem masakry, 
rzezi niewiniątek. Działacze klubu i 
trener Ludwik Malec byli skłonni 
podjąć rzuconą rękawicę.

Przebrnięto kłopoty komu­
nikacyjne. Drużyna Konfeksu poje­
chała do dalekiego Chełma dwoma 
polonezami: trenera i ojca jednej z 
zawodniczek, Agaty Klimek.

Mecz mimo ambitnej walki 
zakończył się porażką legniczanek i 
odpadnięciem z walki o drugą ligę. 
Cement wygrał '61:54 (28:21). 
Punkty dla Konfeksu zdobyły: Ewa 
Korwek 21, Anna Podczaszy 19, 
Bogusława Bargiel 10, Magdalena 
Flasza 4, Grały też Agnieszka Janiak 
i Agata Klimek. Oto opinia trenera 
Malca:

- Dokonaliśmy pewnych - jak się 
okazało istotnych dla przebiegu gry - 
zmian taktycznych. Rosjanka Bi- 
bikowa, która nas punktowała pod­
czas pierwszego meczu, była agre-

Piłkarze Konfeksu
- LIDERAMI

Piłkarze legnickiego Konfeksu 
przymierzali się do ataku na pozycje 
lidera tabeli czwartej ligi, ale chyba 
nie spodziewali się takiego przebiegu 
wydarzeń.

W kolejnym meczu grając na wy­
jeździć pokonali Ravię Rawicz 2:0 
(0:0). Bramki zdobyli: Kołykw55 mi­
nucie, po bardzo ładnej solowej akcji 
i Kwiatkowski w 80 minucie, po strza­
le z rzutu wolnego. Legnicki zespół 
wystąpi! w składzie:

Pereta - Maculewicz, Kisiel, 
Grunt, Rozborski - Górski (87 min. 
Kurzawa), Rydzanic, Kwiatkowski, 
Zarzycki - Murdza, Kułyk.

Znakomity mecz Maculewicza, 
Kwiatkowskiego i Kułyka. O meczu 
kierownik klubu pan Piotr Potycz 
powiedział:

- Pierwsza połowa była bardzo 
wyrównana, a obie drużyny miały 
okazje do strzelenia gola. Od 50 mi-

sywnie kryta na przemianują 
Klimek i Bargiel. Właściwie od 8 
minuty Bogusia chodziła za nią jak 
cień i efekt był taki, że Rosjanka 
rzuciła tylko 8 pkt. Podobnie było z 
inną zawodniczką - Struś, która 
indywidualnie kryta rzuciła raptem 4 
pkt. Znakomicie dziewczęta grały w 
obronie, ale znów dały o sobie znać 
nerwy i niekiedy fatalna skuteczność 
pod koszem przeciwniczek. Przeto- 
mowym momentem meczu była lo 
minuta drugiej połowy kiedy to 
doszliśmy Cement do stanu 34:36 i 
nastąpiła przedziwna "śpiączka" 
moich zawodniczek. Rywalki przy 
naszej zerowej skuteczności odsko­
czyły na 49 oczek. Było po meczu, ale 
jestem zbudowany postawą koszy- 
karet To naprawdę ciekawy zespół 
w który trzeba inwestować...

Dodajmy już od siebie, że para 
sędziów zaskoczyła wybitnie apte­
karskim sędziowaniem i czasami 
można było odnieść wrażenie, że 
gdyby nawet Konfeks miał szanse na 
wygranie, to i tak by nie wygrał. Ale 
to już przeszłość. Bijmy brawo leg­
nickim koszykarkom i pomóżmy 
szukać sponsora dla tej drużyny i dla 
całego klubu.

(jaz)

nuty zaznaczała sięcora^^ 

raźniejsza przewaga Konfeksu, efek­
tem czego była bramka Kułyka. Póź­
niej jedynym problemem meczu by­
ło to czy strzelimy następne gole. Za­
graliśmy swobodną piłkę, kontrolu­
jąc przebieg wydarzeń przez 90 min.

Ale to połowa drogi do fotela 
lidera. Drugą połowę wykonali pił­
karze Meblarza Nowe Miasteczko 
pokonując lidera - Czarnych Żagań 
2:0. W tej sytuacji Konfeks dogonił 
Czarnych, a że ma lepszy bilans bra­
mek więc mamy LIDERA.

Oto czołówka tabeli:
1. KONFEKS Legnica 30 63-21
2. Czarni Z. 30 35-15
3. Meblarz N.M 23 35-30
4. Miedź 22 32-21

A my już dzisiaj zapraszamy na 
5 maja na godz. 11 na mecz na ul.Bie- 
lańskiej - KONFEKS - Meblarz.

Juniorzy Konfeksu zremisowali 
w Rawiczu z Ravią 1:1 - gol Fa­
biszewskiego.

(jaz)

Krzyżówka nr 12 (3 pkt.)
Poziomo:
1. w alfabecie Morse'a
2. zdobycie siłą obcego terytorium
9. na czele wycieczki
10. w sercu
11. waćpan
13. hazardowa gra w karty
14. część grzyba
18. amok
19. aparat
21. ma zachowawcze poglądy
22. kamień szlachetny
23. rękojeść

Pionowo:
1. rodzaj kaptura
2. urządzenie do oczyszczania 

ścieków
3. parzy szatana
5. relacja
6. drobne żyjątko wodne porusza­

jące się za pomocą nabłonka 
rzęskowego

7. imię kobiety
8. królewskie rozporządzenie
12. np. rzeźbiarka
15. psota, figiel
16. daje mleko
17. odszczepieństwo
20. człowiek śniegu

"ZBIGNIEW"

PUNKTACJA L.L.SZ. 
(krzyżówka nr 2-6) 

1. Dariusz Szulc 16 pkt.
2. Zbigniew Kurowski 14 pkt.
3. Michel Krasnopiórko 5 pkt.
4. Leszek Strągowski 3 pkt.
5. Teresa Jagiełło 2 pkt.


